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Rozpaczliwa sytuacja gospodarcza Anglii 


„Pomoc Marshalla” prowadzi gospodarkę brytyjską do klęski 


LONDYN (PAP,. Tygodnik „Economist, 
enalizując w obszerrym artykule trudną sy- 
tuację gospodarczą Wielkiej Brytanii, pisze: 
„Heryzont ekonomiczny za graricą' jest coraz 
tząrniejszy. Była chwila w lutym b.r. gdy wy 
dawało się, że sytuacja na rynkach świato- 
wych odwióci się wreszcie ra korzyść Wiel- 
kiej Brytanii, Nadzieje te zawiodły całkowicie 
i ceny jakie Wielka Brytania musi płacić za 
towary importowane zaczęły wzrastać syste- 
uątycznie . zdradzają w dalszym 'ciągu ten. 
dencję zwyżkową. Wydaje się, że dolary mar- 
shallowskie nie przyczynią się do un'knięcia 
kięski w najbliższych 12 miesiącach. 

Drastyczne obcięcie importu do Wielkiej 
Erytani staje się koniecznością, a pociągnie to 
z4 sobą dalsze obniżenie stopy życiowej lud- 
ności, > 

„Economist zastanawia rię czy dewalu- 
scja funta angielskiego, która mogłahy się 
przykzynić do wzmożenia eksportu, nie byłaby 
odpówiednim wyjściem z rozpaczliwej sytu- 
acji, 

„Jednakże — pisze tygodnik — koła finan- 
sowe Londynu i Waszyngtonu doszły do prze- 


a 
4-ta rocznica 
największej bitwy pariy- 
zontów w Polsce 
LUBLIN (PAP.). Dnia 13 b. m, w Lublinie 
odbyła sie wielka stutysięczna demonstracja 
w 4etą rocznicę największej bitwy partyzaac- 
kiej w Polsce, jaką stoczyły oddziały Armi 
Ludowej w lasach janowskich, i,solskich.. Uro- 
czystość ta przekształciła się w potężną manl- 
testację Judu ziemi lubelskiej na cześć bohater 
sklch partyzantów, w manifestację przywiąza- 
nią do obozu demokracji ludowej — twórczej 
siły narodu polskiego, która doprowadziła do 
niepodległości, suwerenności politycznej i go- 

spodarczej. 
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konani4, że dewaluacja funta przyniesie po- 
prawę sytuacji tylko chwiiowo, a na dłuższą 
metę bardziej zaszkodzi Wielkiej Brytanii, niż 
pomoże“. ; 

„Wydaje się — konkluduje „Economist“ — 


że nie ma wyjścia z błędnego koła: zmniejsze- 
nie importu jest konieczne, bo nie ma- czym 
płacić za towary, sprowadzare z zagranicy, a 
wskutek zmniejszenia importu przemysł bry- 
tyjski będzie otrzymywał mriejszą ilość su- 


Wybór prezydenta Gzechosłowacii 


odbędzie się dzisiaj w Pradze 


PRAGA (PAP) — W poniedziałek 14 
b.m. nastąpi wybór prezydenta Czecho 
słowacji Jedynym kandydatem fron- 
tu narodowego jest Klement Gottwald. 
Akt wyboru odbędzie się — zgodnie z 
tradycją w zamku hradczyńskim. Obec 


tycznego, reprezentanci uniwersytetów 
i organizacji kulturalnych oraz przed- 
stawiciele władz samorządowych. Prze 
wodniczyć będzie Olbrich John. Po 
wyborze oddana zostanie salwa z 28 
rział na cześć-nowoobranego prezy- 


ni będa członkowie korpusu dyploma= | denta. 
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Pierwszy Kongres Węgierskiej Partii Pracujących 


po połączeniu s'e partii socjalistycznej i komun'stycznej 


BUDAPESZT (PAP). W pięknie udekorowa- 
nej sali Opery nastąpiła uroczyste otwarcie 
pierwszego kongresu Węgierskiej Parti; Pracu- 
jących. Na pesiedzenię przybył prezydent Til- 
dy, premier Dińnves i członkowie rządu. Pizy 
stole prezydialnym zaję!i miejsca przywódcy 


Węgierskiej Partii Pracujących i zagraniczni 
delegaci. 

Posiedzenie zagaił zastępca sekretarza qe- 
neralneqo Parti; Komunistycznej Farkas, któ- 
ty m. M oświadczył: „Z wdzięcznością [ z głę- 
bokim żalem wspominamy w tej chwili zmar- 


Bandy ateńskie mordują 
Rzeź kobiet i dzieci w Rumelii 


RZYM (PAP). Rozgłośnia Wolnej Grecji do- 
nosi, że wojska ateńskie po zajęciu wsi Strom- 
ni w Rumelii, zamordowały bestiaisko około 
130 kobiet ; dzieci, które nie zdążyły opu- 


ścić swych domów, gdy dzłałania wojenne zbli 
żyły się do wsi. b 
Rozgłośnia Wolnej Grecji podkreśla, że ta 
nowa zbrodnia wojsk ateńskich wywołała ol- 
brzymie oburzenie wśród ludności Rumelii, 
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Togliatti o uchwałach londyńskich 


De Gasperi sprzedaje bezpieczeństwo Włoch amerykańskim bankierom 


RZYM (PAP) — W 
swym przemówieniu, 
w którym  Togliatt: 
przedstawił stanowi: 
sko Włoskiej Parti: 
Komunistycznej Wos 
bec expose premiera 
de Gasperi, sekretari 
qeneralny Włoskie, 
Partii Komunistyczne 
krytykował pólitykd 
Ja zagraniczną Sforzy 
$3 Mówca przedstawia 
jąc obraz Europy 
współczesnej z zado 
woleniem, stwierdził 
że w wielu krajach 
świat pracy obalił: rzą 
dy kapitalistów | sam 
używając takich środków, któ 


objął władzę, 
re w obecnym okresie napięcia międzynaro 
dowego — są konieczne. 


Poruszając zagadnienie niemieckie, To 
gliatti ostro- skrytykował uchwały konferen- 
cji londyńskiej, jako sprzeczne z interesem 
Wloch oraz z rozwojem Europy- Odbudowa: 
nie silnych Niemiec zachodnich stanowi groż- 
be również dla Włoch, czego- dowodem nie 
daleka przeszłość. 

Na marginesie zagadnienia kolonii To: 
gliatti stwierdził, że mocarstwa. z którymi de 
Gasperi pragnie związać Włochy. przeciwnd 


są słusznemu t korzystnemu dla Włoch roz: | miu 


ziemi we Włoszech 


Trzesienie 


RZYM (PAP). W okolicy Arezzo nastąpiło 
trsesjenie ziemi. w wyniku którego wale do 


mów zarysowałc sie. Ludnuść Arezzo t miei“ 


wiązaniu problemu byłych kolonii. Natomiast 
kraje demokracji ludowej zajęły w sprawie 
tej obiektywne i przyjazne dla narodu wło* 


pragnęło rozpętać przeciwko tym krajom kam: 


| pragne stanowisko, choć wiele pism włoskich 
panie oszczerstw.* 


Sytuacja powodziowa na Wisle 


Masy wód przesunęły się w dół rzeki 


WARSZAWA (PAP). — Po przejściu 
kulminacyjnej 
czerwca masy wody  spłynęły w kierunku 
ujścia Wisły, W rejonie Puław zanotowano w 
ciąqu dnia wyraźny opad wód Stan na Wiśle 
w dniu 13 bm. w godzinach rannych 5,10 m, 
tzn. obniżył się o 1,20 m, w porównaniu z kul- 
minacją. 

W chwil; obecnej drużyny ratownicze za- 
jęte są likwidacją szkód. Jak wynika z ostat- 
nich komunikatów — woda na Wiśle w rejo- 
nie Warszawy w dalszym ciągu szybko opa- 
da. Fala powodziowa minęła już Wyszogród. 
Kulminacją w Płocku nastąpiła dnią 13 bm 
w godzinach popołudniowych, przy stanie 6.80 
m. dótychrzas żadnych ofiar w ludziach nie 
zanotowana. . 

Przy przejściu fali  kulminacyjnej przez 
Warszawę zdołano utrzymać wały ochronne w 
stanie nienaruszonym. W okolicy Modlina 
natomiast przy ujściu Bzury, we wsi Arcechów 
woda przelała się przez wał wiślany na od- 
cinku długości 200 m. Również w Zakroczy- 
zosłały uszkodzone wały. Na terenie 


fali 


scowości okolicznych wyległa na pola, obawia 
iac sie katastrof budowlanych W- kościele 
Św Franciszka kilk? nsób odniosło rany bac? 
ność telefoniczna z Arezzo jes! przerwana 


sgminy Głusk woda przedostała się przez kil- 


przez Warszawę w dniu 12fka wyrw, zalewając brzeg w odległości 4 km 


od koryta. Wał ochronny, wzniesiony prowi- 
zorycznie przez ludność gminy Głusk został 
uszkodzony 


rowców, co znów stanie na przeszkodzie po- 
wrotowi gospodarki brytyjskiej do równowagi 
i zredukuje nasz eksport. 


„Demokracja“ brytyjska 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi, 
że brytyjski wysoki komisarz w Singapoore 
rozwiązał związki zawodowe, liczące 120 tys. 
członków. 

Z depesz korespondentów, ogłoszonych w 
ostatnich tygedniach wynika, że malajski 
związki zawodowe prowadziły akcję, mającą 
na celu podwyżkę głodowego minimum płać 
t polepszenie niewolniczych warunków pracy, 
Związki zawodowe zdobyły sobie ogromny a 
torytet w społeczeństwie malajskim i ich dzia- 
łalność stała się groźna dla imperialistycznych 
kolonizatorów. 4 

W związku z tym brytyjski komisarz sit 
Edward Gent podpisał dekret o rozwiązaniu 
związków zawodowych i zapowiedział surowe 
represje przeciwko działaczom zawodowym. 


łych i poległych bohaterów | męwenników 
klasy robotniczej, którzy ofiarowali swoje ży- 
cie w walce o dobro klasy robotniczej. 


W imieniu Partii Chłopskiej przemawiał mi- 
mister Veres, który zaznaczy}, że Węgry oprą 
swą przyszłość na nierozerwalmtym sojuszu rto- 
botniczo-chłopskim. 


Następnie przemawiali przedstawiciele par- 
tii politycznych i organizacji społecznych. Póź- 
niej zabrali głos delegaci: Bułgarii, Polsk!, 
Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności, 
Brytyjskiej Partli Komunistycznej, partjj to- 
hotniczych: Rumunii, Finlandii, Czechosłowa- 
cji, Szwecji, Belgij ; Austrii, 


Odczytano również depeszę powiłalną z Mo- 
skwy od Wszechzwiązkawej Komunistycznej 
Partii. 
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Schumacher usięnuie? 


BERLIN (PAP). Z Baden. Baden (francuska 
strefa) donoszą, że Schumacher ma niebawem 
ustąpić ze stanowiska przewodniczącego nie- 
mieckiej partii social-demokratycznej (SPD). 
Na jego miejsce upatrzony jest podobno prof. 
Schmidt, urodzony we Francji i znany ze swe- 
go profrancuskiego nastawienia. Prof. Schmidt 
jest ministrem sprawiedliwości w strefie fran 
cuskiej Niemiec i przewodniczącym SPD w 
growincji Wirtemberg — Hohenzollern. 

Ustąpienie Schur achera tłumaczone jest je- 
Bo chorobą, wydaje się jednak, że rzeczywista 
przyczyną jóst rosnące niezadowalenie w sze- 
iegach SPD z polityki kierownictwa rartii. 


Arahowie naruszają rezeim 


Mediator ONZ prowadzi nadal pertraktacje 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi, 
że mediator ONZ w Palestynie hr. Bernadotte 
przybył z Jerozolimy do Damaszku. Odbył on 
konferencję z prezydentem republiki syryj- 
skiej oraz z członkami rządu syryjskiego, a 
sastępnie przeprowadził krótką rozmowę 7 na 
czelnym dowódcą wójs: irackich — gen. Nu- 
redinem Mahmudem. 


Obserwatorzy br. Bernadotte. przeprowa- 
dzili wraz z premierem Syrii — Mardam Be- 
jèm — inspekcje frontu syryjskiego. 

Po pówrocie do Jerozolimy Bernadotte wyda 
omurnikat o rozmcwach odbytych w Dama- 


zku, 
s 


IPAP) Komunika! wydany 
'- ge] djnosi o licznych 


ae! 


TEL-AWIW 
Jczęz rząd państw” 


naruszeniach warunków 
ska arabskie. 

Oddziały syryjskie atakowały stanowiska 
wojsk żydowskich w rejonie Mishmar — Ha- 
yarden na południe od jeziora Hula, Samo- 


rozejmu przez woj- 


icty syryjskie zbombardowały kilka osiedli ży 
'«wskich w górnej Galilei. Na północ od je: 
żiora Hula piechota: syryjska zaatakował 
miejscowość Kfar — Sold, ataki arabskie no 
F.n-Gev na wschodnim brzegu jeziora Tybe- 
iegb*przy brały na: sile. 

Komunikat stwierdza, że wszystkie «ry 
oadki naruszenie roze.mu zostały zaromunie 
kowane, obserwatorom Narodów : Zjednoczo- 


rych. znajdującym się w Tel-Awiwie, Jednak- 
e dnivrhrzox nie wysłano oficerów na miejsca 
alaków j nie przeprowadzono kontroli odcln= 
ków fronta adzie rozejm został naruszony. © 


> 
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Klement Gottwald 


Kim SCI biskupi niemieccy kandydat na prezydenta Czechosłowacji 


do których zwrócił się papież 


Niezmiernie czułe i życzliwe słowa głuśnego listu Piusa XII do biskupów niemiecktch 
zasługują na komentarz nie tylko w stosunku do autora, lecz również 1 adresata. Któż to 
są ci niemieccy dostojnicy kościelni, do których tak po ojcowsku zwraca się papież? 


Skład personalny episkopatu łowy i 
nie zmienił się zasadniczo od czasów wojny; 
podwyższyła się natomiast ranga duchowna 
dwóch dostojników — arcybiskupów Preysin- 
ga i Fringsa, którzy otrzymali niedawno kape- 
lusze kardynalskie. 

Na dorocznych zjazdach w czasie wojny e- 
piskopat niemiecki stale i niezmiennie świad- 
czył publicznie wierność Hitlerowi, wzywając 
swych diecezjan do posłuszeństwa i uległości 
dla Fuehrera, nie potępiając natomiast nigdy 
ani słowem nazistowskich zbrodni i beze- 
ceństw. 

Hitlerowski i „wielkoniemiecki” duch epis- 
kopatu Niemiec z lat 1939—1945 mie uległ 
wielkim zmianom po klęsce Trzeciej Rzeszy. 
Znane są przecież liczne wystąpienia kardyna- 
éw i biskupów niemieckich, głoszących stare 
idee nacjonalizmu i rewizjonizmu, podsycają- 
cych dążenia odwetowe i nienawiść do innych 
narodów, lecz nie nawołujących nigdy narodu 
niemieckiego do opamiętania się, skruchy 1 
pokuty. 

A oto przykład — jeden z najświeższych: 
sąd wojskowy amerykański w Dachau skazał 
na karę śmierci 23-ch byłych SS-manów, któ- 
rym udowodniono znęcanie się i mordowania 
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Zawszaik Trumana 
przod Sądem 


NOWY JORK (PAP). Dzienniki donoszą, że 
Eunice Walłerman, nielegalna córka przedsta- 
wiciela Stanów Zjednoczonych przy Watyka- 
mie Myrona Taylora, wystąpiła za skargą są- 
dową przeciwko swemu ojcu. Pani Walterman 
w skardze domaga się alimentów 'ed Myrona 
Taylora. 


Marynarze USA 
grożą strajkiem 


NOWY JORK (PAP). Związek Zawodowy 
marynarzy amerykańskiej floty handlowej za- 
powiedział rozpoczęcie strajku w ciągu naj- 
bliższych dni na znak protestu przeciwko od- 
rzuceniu żądania podwyżki płac. 

Prez. Truman upoważnił ministra sprawiedli- 
wości do podjęcia środków prawnych prze- 
ciwko organizatorom strajku. 


żołnierzy amerykańskich, wziętych do niewo- 
li podczas ostatniej kontrofensywy niemiec- 
kiej w Ardenach. Zbrodnia niewątpliwa, wy- 
rok sprawiedliwy. Ale w obronie tych zbrod- 
niarzy już po wyroku wystąpił nieoczekiwa- 
nie hamburski biskup Neuhausler, powołując 
się na rzekome uchybienia proceduralne i żą- 
dając wstrzymania egzekucji. Władze ame- 
rykańskie w podobnych wypadkach bardzo 
„humanitarnie" uwzględniły protest biskupi i 
zarządziły wetrzymanie wykonania wyroku. 


ri 

Jak się skończy ta sprawa, dziś jeszcze nie 
wiadomo. Czy nie zasługuje jednak na uwagę 
ta gwałtowna interwencja biskupa Neuhausle- 
ra w obronie SS-owskich zbrodniarzy, zwłasz- 
cza, że nie słyszeliśmy niqdy, by tenże biskup 
Neuhausier, lub ktokolwiek z jego dostojnych 
kolegów, zabierał głos w obronie życia milio- 
nów, mordowanych na wszelkie sposoby przez 
hordy hitlerowskie, 

Jak widzimy, episkopat niemiecki ma bar: 
dzo szczeqólne podstawy do łask i faworów. 
papieskich. Jest rzeczą notoryczną, że ducho- 
wieństwo żadnego z okupowanych krajów nie 
cieszyło się nigdy i nie cieszy się tak oster 
tacyjnymi względami Watykanu. 


konawczy Partii Komunistycznej, 


kautzycieistwo woj. Poznańskiego protestuje 


przeciw antypolskiej polityce Watykanu - 


Zebrani w dniu 9 bm. na konferencji wo-|<ciwko treści listu papieża do biskupów nie- 


jewódzkiej inspektorzy szkolni i dyrektorzy 
szkół średnich województwa poznańskiego 2 
Ziemi Lubuskiej, wśród których bezwzględną 
większość stanowią wierzący i praktykujący 
katolicy, uchwalili rezolucję protestującą prze- 


Konferencja redaktorów PPR i PPS 


(Komunikat RAP i SAP) — W dniach 11 1 
12 bm. w gmachu CKW PPS w Warszawie od- 
była się wspólma narada redaktorów prasy 
PPR i PPS. W pierwszym dniu obrad ttow. F. 


«Chaber i R. Praga wygłosili referaty na temai 


zadań prasy PPR i PPS w okresie poprzedza- 
jącym kongres zjednoczeniowy. W ożywionej 
dyskusji zabierało głos 14 redaktorów, którzy 


Przed rokowaniami bułgarsko-greckimi 


w sprawie nawiązania normalnych stosunków dyplomatycznych 


NOWY JORK (PAP... Podano do wiadomo- 
ści, że sekretarz generalny ONZ Trygve Lie 
otrzymał od ministra spraw zagranicznych Buł- 
garii, Kolarowa, depeszę w sprawie uczestni- 
czenia w rokowaniach g ustanowienie stosun- 
ków dyplomatycznych między Bułgarią a Gre- 
cją. 

Rząd bułgarski 


uważa, że dyplomatyczni 


Muzeum Sztuki otwarte w Łodzi 


W dniu wczorajszym otwarte zostało Mu- 
zeum Sztuki w dawnym pałacu Poznańskich 
przy zbiegu ulic Więckowskiego i Gdańskiej. 


Na uroczystość otwarcia przybył wiceml- 
nister Kultury i Sztuki tow, Sokorski i dyrek- 
tor Muzeum Narodowego w Warszawie — 
Lorenc oraz grupa profesorów wyższych uczel- 
ni ze stolicy. 


Aktu otwarcia dokonał prezydent miasta 
tow. Sławiński, witając z radością fakt pow- 
stania jeszcze jednej placówki kulturalnej w 
naszym mieście, 


Po części oficjalnej licznie zgromadzona 
publiczność zwiedziła sale Muzeum, podziwia” 
jąc dzieła satuki, obrazujące jej rozwój od 
wieku XV aż do chwili obecnej. 


Na specjalną uwagę wśród zbiorów zadsłu- 
guią dzieła mistrzów pędzla tej miary, co: 


ŁEONID SOŁOWIEW i 


— Zaiste dziwny wypadek — spot- 


kać na drodze człowieka siedzącego 
w zawiązanym worku! — mówił lich: 
wiarz. — A może ciebie przemocą wsd 
dzili do worka? 

— Przemocą! — uśmiechnął się Cho- 
dża Nasredin. Miałbym zapłacić 
sześćset tangów za to, aby mnie prze- 
mocą wsadzili do workal 

— Sześćseł tangówi Za cóż więc za- 
płaciłeś tyle pieniędzy? 

— O przechodniu, opowiem ci wszy: 
stko, ale obiecaj mi, że odejdziesz stąd 
i nie będziesz mnie więcej niepokoić. 
Worek ten należy do jednego Araba. 
który mieszka u nas w Bucharze | po- 
siada czarodziejskie własności leczenia 
chorób i kalectw. Gospodarz wypoży- 
cza go, ale za duże pieniądze i też nie 
wszystkim. Byłem kulawy, garbaty i 
krzywy na jedno oko, ale ostatnio po- 
stanowiłem się ożenić | ojciec molel na 


Wyspiański, Rodakowski, 


Gierymski, Matej- 
ko, Wyczółkowski, Fałat. 


w dniu 14 czerwca 1948 r., e godzinie 
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rzeczonej, ażeby córka jego nie miała 
zmartwienia z oglądania mojej brzydo- 
ty, zaprowadził mnie do tego Araba, 
który wypożyczył mi ten worek na czte- 
ry godziny, przy czym musiałem właści- 
cielowi zapłacić za to sześćset tangów. 
A ponieważ cudowne własności tego 
worka działają tylko w pobliżu cmenta- 
rzy, to przybyłem po zachodzie słońca 
tutaj, do starego Karszyńskiego cmen- 
tarza. Wraz ze mną przyszedł ojciec 
mojej narzeczonej, który zawiązał wo- 
rek į oddalił się, gdyż obecność pə- 
stronnych ludzi jest niepożądana i mo- 
że wszystko popsuć. Arab, właściciel 
worka: uprzedził mnie, że kiedy zostanę 
sam — przyfruną do. mnie dźiny i będą 
szumieć swoimi skrzydłami z miedzi. 
tdźiny ludzkimi głosami zapytają mnie, 
gdzie zakopane są pieniądze — dzie- 
sięć tysięcy tanqgów. na co muszę im od- 
powiedzieć tajemniczym zaklęciem: 


W dniu 12 czerwca 1948 roku po krótkich lecz ciężkich cierpieniach zmarł 
ś.tp. 


WŁADYSŁAW PIETRZAK 


KIEROWNIK SKŁADNICY TKANIN CENTRALI KRAJOWYCH SUROWCÓW 
WŁÓKIENNICZYCH C. Z. P, Wł, 
: przeżywszy lat 39. 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ulicy Piotrkowskiej 35 nastapi 


przy ul. Ogrodowej, o czym zawiadamiają pozostali w głębokim smutku 


ŻONA, CÓRKA, OJCIEC, SIOSTRA 
SZWAGROWIE, SIOSTRZENICA, SIOSTRZENIEC I RODZINA 


mieckich. 

Rezolucja podkreśla, że Ziemie Zachodnie 
są bezsprzecznie własnością Polski i cały na- 
ród bierze udział w wielkim dziele zagospoda- 
rowania Ziem Odzyskanych. 


poruszyli wiele zagadnień ideologicznych i or- 
ganizacyjnych. e 

W drugim dniu obrad, które toczyły się pod 
przewodnictwem tow. Wągrowskiego i tow. 
Arskiego, referaty na temat aktualnych za: 
gadnień z polityki wewnętrznej i międzyna- 
rodowej oraz spraw gospodarczych, wygłosili 
tow, min, Berman, tow. amb. Lange oraz tow. 
min. Szyr., 


przedstawiciele Bułgarii i Grecji w Waszyng- 
tonie mogą nawiązać konłakt i omówić wa- 
runki w sprawie ustalenia normalnych stosun- 
ków dyplomatycznych między obydwoma kra- 
jami. i 
e a t 

NOWY JORK (PAP.). Prasa donosi, że rząd 
grecki udzielił ambasadorowi greckiemu w Wa 
szyngtonie Rendramisowi instrukcji w sprawie 
prowadzenia rokowań z ambasadorem bułgar= 
skim na temat nawiązania normalnych stosun- 
ków dyplomatycznych między Grecją a Buł- 
garią. 


18, na Stary Cmentarz Katolicki 


„Kto ma miedzianą tarczę, ten ma mie- 
dziany łeb. Na miejscu sokoła siedzi fi- 
lin. O dźiny, wy szukacie tego, czego- 
ście nie schowali — pocałujcie pod o- 
gon mego osła!”, À 
Wszystko tak się stalo, jak powie- 
dział: zjawiły się dżiny i zapytały mnie 
gdzie są zakopane pieniądze: gdy usły- 
szały moją odpowiedź wpadły w okrop 
ny gniew i zaczęłv mnie bić, a ja wciąż 
wołałem: „Kto ma miedzianą tarczę 
ten ma miedziany łeb, pocałujcie pod 
ogon mego osłał”.. Potem dżiny por- 
wały worek i odniosły go gdzieś... A 
dalej już nic nie pamiętam, kiedy wró- 
ciłem do przytomności, to znalazłem się 
na tym samym miejscu zupełnie uzdro- 
wiony — mój garb znikł, noga wypro- 
stowała się, oko przejrzało... R 
A teraz siedzę niepotrzebnie w tym 
worku tylko dlatego, że pieniądze i tak 
są zapłacone, szkoda, aby przepadły. 
Oczywiście zrobiłem błąd — powinie- 
nem był umówić się z jakimś człowie- 
kiem tak samo ułomnym: mogliśmy wy- 
nająć wspólnie worek, posiedzieliby- 
śmy w nim po dwie godziny i to by nas 
kosztowało tylko po trzysta tangów. 
Ale tego nie uczyniłem — nie popra- 
wię: niech przepadają moje pieniądze— 
najważniejsze, że jestem uzdrowiony 
A teraz przechodniu, wiesz wszystko — 


dotrzymaj swojej obietnicy i odejdź.‘ 


PRE. Ee 


Rezolucja, uchwalona przez Komitet Wył 
stwierdza: 
„Uosobieniem zwycięstwa naszej sprawy ludo- 
wej jest Klement Gotlwald, który otrzym 
całkowite votum zaufania od narodu podczas 
wyborów, jako pierwszy kandydat na liście 
Frontu Narodowego. 

Klement Gottwald ma obecnie lat 51. Jesl 
on"synem ubogich wieśniaków morawskich. 
Jako chłopiec dwunastoletni, Gottwald udat 
się do Wiednia na praktykę do etolarza, Pod- 
czas pierwszej wojny światowej służył on w 
austro-węgierskiej armii. Po utworzeniu naro: 
dowej armii czechosłowackiej wstąpił natych- 
miast w jej szeregi. Po zdemobilizowaniu —% 
Gottwald rozpoczął pracę w jednej 2 fabryk 
stolarskich w Czechach, gdzie stanął wkrótce 
na czele organizacji związkowej. Przez cały 
czes był on czynnym członkiem Parii Komu: 
restycznej i już w roku 1927 został wybrany 
sekreterzem generalnym tego strouaictwa, 

Gotiwald wysunął się na czoło swej parili 
w cx'€sie ekonomicznego kryzysu ortz nad- 
chodzacej fali faszyzmu i nazizmu, To zbi'ża» 
jące c'a niebezpieczeństwo było szczególnie 
grożne ze względu na długość czecnostowac: 
kich giznic z Niemcami, oraz na je: wieicna 
rcdcwą ludność. 

Po Monachium, w dniu 11 październiką 
1938 roku, Gottwald wygłosił swe ostatniw 
przemówienie w parlamencie. Powiedzał on 
wówczas: „Jest nieprawdą, że nie miel:śmy ín- 
nej drogi, jak tylko skapitulować bez walki, 
Przede wszystkim nie jest pewne, czy nieprzy* 
jaciele nasi zaatakowaliby Czechosłowacię, na 
wypadek zbrojnego oporu z naszej strony. 
Taktyka agresorów wskazywała, że nie my- 
śleli oni o użyciu siły zbrojnej. > 

Po drugie należy stwierdzić, że nie bylibyś? 
my osamotnieni. Nie ma wątpliwości co do 
stanowiska, jakie zająłby Związek Radziecki. 
Aby uzyskać jednak pomoc tego państwa, mu: 
sielibyśmy walczyć, a nie poddać się”, - 

Mowa ta została natychmiast skonfiskowa: 
na, a Partia Komunistyczna wyjęta spod pra 
wa. 

Podczas następnych pięciu lat, Klement 
Gottwald prowadził walkę wyzwoleńczą w 
kraju i za granicą. W owym czasie jeszcza 
raz poruszona została sprawa kapitulacji Cze- 
chosłowacji w rozmowie, którą przeprowadzit 
Gottwald z prezydentem Beneszem, z okazji 
wizyty tego ostatniego w Moskwie. 

Prezydent Benesz w swych pamiętnikach 
opisuje tę rozmowę w następujący sposób: 

„Nasi mężowie stanu w Moskwie skryty- 
kowali dwa punkty mojej polityki w roku 
1938: 1) że nia ustąpiłem ze stanowiska pre- 
zydenta, oraz 2) że nie powinniśmy byli ska: 
pitulować, ala walczyć w każdych okoliczno: 
ściach”, w. 

W dalszym ciągu dr Benesz stwierdza, że 


czechosłowaccy polwfcy, przebywający w 


Moskwie uważają, że śmierć wielu obywateli 
czechosłowackich dowiodła, iż kapitulacja nie 
była wcale drogą lepszą. 


W naszych dyskusjach poruszyliśmy rów? 
nież sprawę Frontu Narodowego. Gottwald 
stwierdził wówczas: „Jest rzeczą konieczną, 
aby po wyzwoleniu partie rządowa utworzyły 
wspólny Front Narodowy, oparty na jednym 
programie i zobowiązały się wzajemnie do je- 
go realizacji. Ę 

Wyraziłem moją całkowitą zgodę na wszy- 
stkie plany, dotyczące Frontu Narodowego. 

Prezydent Benesz dotrzymał swych słów, 
kiedy w lutym 1948 roku przyjął rezygnację 
tych ministrów, którzy zerwali ówczesny 
Front Narodowy, do utworzenia którego zobo* 
wiązali się po wyzwoleniu. 

Odrodzony Front Narodowy, który wysu- 
wa obecnie kandydaturę premiera Gottwalda 
ną prezydenta, podtrzymywał cały czas jed- 
ność tego Frontu, uzqodnioną pomiędzy drem 
Beneszem a Partią Komunistyczną, w grudniu 
1943 roku w Moskwie. t 


Jestem po tym ozdrowieniu trochę osła 
biony i rozmowa sprawia mi trydność. 
Już dziesiąty człowiek męczy mnie py: 
taniami i zmęczyłem się tym ciągłym po 
wtarzaniem. 


Lichwiarz słuchał pełen najgłębszej 
uwagi, przerywając od czasu do czasu 
opowiadanie Chodży Nasredina okrzy* 
kami zdziwienia. 


— Posłuchaj człowieku, siedzący W 
worku — powiedział tichwiarz. — Mo- 
żemy obydwoje wyciągnąć korzyść z na 
szego spotkania. Ponieważ żałujesz, że 
nie umówiłeś się z jakimś człowiekiem, 
Który jest tak samo ułomny... Otóż jesz- 
cze nie jest za późno, gdyż jestem wła- 
śnie człowiekiem o takich samych u- 
łomnościach: jestem garbaty, kulawy 
na prawą nogę i krzywy na jedno oko. 
I ja chętnie zapłacę ci trzysta tangów, 
aby posiedzieć dwie pozostałe godziny. 


— Zapewne śmiejesz się ze mnie — 
odpowiedział Chodża Nasredin. — Czy 
może istnieć taki cudowny zbieg oko- 
liczności! Jeśli ty mówisz prawdę, to po- 
dziękuj Allachowi za to, że zesłał ci tak 
szczęśliwy przypadek. Zgadzam się prze 
chodńiu, ale uprzedzam, że zapłaciłem 
z góry i tobie również wypadnie zapłe- 
ciś z góry, gdyż kredytu udzielić ci nie 


mogę. 
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Kronika KaliszaNarada aktywu gospodarc 


Komu winszujemy 


Poniedzialek, 14 czerwca 1948 r. 
Dziś: Walerego 


nRyżury aptek: 
Dziś dyżuruje apteka mgr. Sumiń- 
skiego Plac Kilińskiego 4, tel. 14-26. 
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Teatr nieczynny. | 


Kina 
„Stylowy“ wyświetlają 
amerykańskiej p. t: 


„Wolność“ i 
film produkeji 


„Płomień Nowego Orleanu". 
„Bałtyk* — „Oflag XXVII 


ie 
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Staraniem Wydziału Przemysłowego 
przy Komitecie Miejskim P. P. R. zo- 
stała zwołana szósta z kolej Narada 
Gospodarcza, w której udział wzięli 


ALISKI 


dyrektorzy, 
pracy i majstrowie. 

Tematem obrad była sprawa małej 
racjonalizacjj w przemyśle. Obrady 


Plenarne posiedzenie PRN 


Dnia 16 b. m. o godz. 10.30 odbędzie 
się w gmachu Starostwa Powiatowego 
plenarne posiedzenie Powiatowej Ra- 
dy Narodowej. Porządek dzienny prze-, 
widuje: ślubowanie nowych członków 
Rady, wybór wiceprzewodniczącego Po 
wiatowej Rady Narcdowej i delegata 
powiatu do Wojewódzkiej Rady Naro- 
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dowej w Poznaniu rozpatrzenie decyzji 
W. R. N. w przedmiocie zatwierdzenia 
budżetu Powiatowego Związku Samo- 
rządowego na rok 1918 oraz statutów 
podatkowych, zmian terytorialnych w 
gromadach, sprawę przejęcia drogi bi- 
tej na odcinku Chocz — Niniew jako 
drogi powiatowej oraz bieżące sprawy 
gospodarcze powiatu. 


kierownicy, przodownicy | 


zego 


otworzył kier. Wydziału Przemysłowe: 
go tow. Tabaka. udzielając głosu kies 
rownikowi ob. Pickarkowi, który w wy 
czerpującym i fachowym referacie z0* 
brazował sytuację poszczególnych za- 
kładów pracy. podkreślając znaczenie 
małej racjonalizacji oraz jej decydują- 
cy wpływ na podniesienie produkcji. 
Po referacie rozwinęła się ożywiona 1 
rzeczowa dyskusja, w której głos za- 
brali tow. tow i ob. cb.: Prus, Stanoch, 
Szalban, Sawicki i Bakowski. 

Na zakończenie tow. Tabaka we 
zwał do stosowania na terenach wszyst 
kich fabryk ulepszeń płynących z do- 
brze przemyślanej racjonalizacji. 


(REESE | AEEEYZH |11 GRZE || SAKE: RZ Jo Z aaa a 


10-miesięczny kurs pocztowo - telekomunikacyjny 


Kandydaci na kurs muszą posiadać | W czasie nauki na kursie cj ucznio* 


Dyrekcja Okręgu Poczt i Telegra- 
fów w Poznanła zamierza zorganizo- 
wać z dniem 1 września 1948 roku 10- 
miesięczny kurs pocztowortelekomuni- 
kacyjny przy Miejskim Liceum Admi- 
nistracyjnym w Poznaniu. Kurs ma na 
celu przygotowanie uczniów na stano- 
wiska pracowników umysłowych w 
służbie  pocztowo = telekomunikacyj- 
nej. Nauka na kursie jest bezpłatna. 
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następujące warunki: 1) wiek od 18 do 
30 lat, 2) obywatelstwo polskie, 3) wy- 
kształcenie z zakresu gimnazjum ogól- 
nokształcącego lub zawodowego (mała 
matura) bądź inne  rownoznaczne, 
4) dobry stan zdrowia, 5) nienaganna 
przeszłość, 6) muszą być zarejestrowa- 
ni w miejscowych właściwych urzę- 
dach zatrudnienia. 


WAWY ONANANNE KLIN 


Zbiórka na Muzeum w Oświęcimiu 


Dzień 13 czerwca został w tym roku 
dniem 
Oświęcimskie, które zostanie dla świa- 


ta i historii wymownym dowodem 


zbiórki na Narodowe Muzeum 


BEN, niemieckiego narodu, dla nas 
zaś — mauzoleum ducha walki 1 dro- 
a nam szczątek. Dlatego w dniu 13 
nikt z Kaliszan nie powinien uchykć 


po od złożenia ofiary podczas zbiórki 
ulicznej, 
Bo Oświęcim — to dokument histo- 
ryczny Polski, Europy i świata. 


a T alee wynowiym dovolen aiet Klon si, powi etyk ye Po Europy nit 
Konferencja przeciwpożarowa 


© W tych dniach pod przewodnictwem 


. „ob. Starosty Powiatowego H. Naskren 


ta odbyła się konferencja w sprawie 
usprawnienia obrony przecipożarowej 
na terenie powiatu kaliskiego. 

W konferencji wzięli udział przedsta 
wiciele władz wojskowych, bezpieczeń- 
stwa, organizacji S. P., partii politycz- 
ńych, instytucji  ubezpieczeniowych 
oraz komendanci rejonowi straży pożar 
nych z terenu powiatu. Dłuższe refera- 
ty wygłosili ob. oh. Starosta Powiato- 
wy i Powiatowy Komendant M. O. kpt. 
Iwanicki  Omawiano m. in. sposoby 
uświadomienia jak najszerszych mas 


społeczeństwa przed skutkami pożarów 
powstałych wskutek _ nieostrożnego, 
względnie niedbałego obchodzenia się z 
ogniem oraz, wskutek pozostawiania 
dzieci bez dozoru. Postanowiono pobu- 
dzić do jak najbardziej intensywnej 
działalności gminne i gromadzkie ko- 
misje przeciwpożarowe, których zada- 
niem jest czuwać, by obowiązujące 
przepisy przeciwpożarowe były przez 
ludność zachowane. 

W dyskusji komendanci rejonowi 
straży pożarnej poruszyli szereg ak- 
tualnych zagadnień, jAk: naprawa zbior 
ników przeciwpożarowych, kontrolowa 


nie nocnych wart wiejskich, zwiększe- 


nie ilości pódwód dla straży pożar- 
nych w okolicach podłeśnych, ,współ- 
praca z organizacjami młodzieżowymi, 
szczególnie z S. P. w zakresie konser- 
wacji stawów i zbiorników. 
Sprawozdanie z dotychczasowego 
stanu zabezpieczenia przed pożarami 
złożyli ob. ob. Insp. P. Z. U. W. Zieliń- 
ski oraz por. poz. Jaworski. Ze złożo- 
nych sprawozdań wynika, iż stan za- 
bezpieczenia przed pożarami na terenie 
powiatu przedstawia się naogół zada- 
walająco. ý 


wie, którzy będą pilnie uczęszczali na 
wykłady i robili postępy w nauce, 
będą otrzymywali stypendium w wyso 
kości 4000 zł. miesięcznie z tym, że 
po ukończeniu kursu i złożeniu egza 
minu końcowego z wynikiem dodatnim 
są zobowiązani zgłosić się do pracy w 
„P.P.T. i T" w miejscu wyznaczonym 
przez Zarząd Poczty i pozostać w służ 
bie prze: okres conajmniej 5 lat. 

W związku z tym każdy przyjęty 
na kurs będzie zobowiazany złożyć od- 
powiednie zobowiązanie. 

Absolwentom kursu 10-miesięcznego 
po złożeniu egzaminu końcowego z wy 
nikiem dodatnim zapewnia się przy* 
jęcie do służby w p. p. „Polska Pocz* 
ta, Telegraf i Telefon" na stanowisko 
pracownika umysłowego. 

Karńdydaci ubiegający się o przyję* 
cie na kurs winni złożyć za pośred- 
nictwem Urzędu Zatrudnienia indywi- 
dualne podania, do których należy do” 
łączyć: 1) metrykę urodzenia, 2) świa* 
dectwo szkolne, 3) świadectwo lekar- 
skie o stanie zdrowia, 4) zaświadcze= 
nie obywatelstwa, 5) świadectwo mo" 
talności, 6) fotografię, 7) oświadczenie, 
że na czas kursu ma zapewnioną 
kwaterę w Poznaniu; x 

Naczelnik Obwodowego 
Urzędu Pocztowego 
(7) J: Werkowski 


NOSZE Zk 
T POWOŁOCKIEGO 
Gdy spojrzałem na jego kościstą twarz, oświe= 
tioną skąpym światłem stojącej na biurku 
lampy, odżyła w mojej pamięci scena z przed 
siedmiu lat, kiedy po raz pierwszy, jako mło= 
dy oficer znalazłem się w gabinecie generała 
Taubego sam w cztery oczy z Brincknerem. 
Znów poczułem się nagle lejtnantem niemiec- 
kiej armii, Hansem Speierem ... 

Radca odezwał się nie odrazu. Wytrzymał 
uroczystą chwilę ciszy, uważnie patrząc mi w 
oczy. Później zaś podniósł się z miejsca i w 
niemniej uroczysty sposób pogratulował mi 
nominacji na kapitana, przy czym wyjął z 
kieszeni mały safianowy futerał. Zahypnoty= 
zowany dziwnie uroczystym wzrokiem Brink- 
knera, wyprostowałem się, Radca oznajmił mi, 
iż za zasługi położone dla naszego wywiadu 
odznaczono mnie orderem Żelaznego Krzyża 
drugiego stopnia. Mówiąc to, Brinckner udeko 
rował moją pierś orderem i za chwilę, mocno 
ściskając rękę, szepnął: 

— Schowajcie to dobrze. 
teń order dopiero wówczas, gdy po skończonej 
pracy wrócicie do Niemiec! 

Byłem moćno. zaskoczony i oszołomiony tą 
sceną. Przecież wiedziałem dobrze, iż wojna 


jest już definitywnie przez Niemców prze- 
grana. Doszły mnie również wiadomości o ab- 


Wydawca: Miejski i Powiatowy Komitet 


Będziecie nosić 
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iEJów WYWIAOÓŚ. 


NIEMIECKIEGOCJ 


nieć I działać! Będziemy czekać na rewanż, w 
ukryciu i konspiracji. Rewanż ten nastąpi i 
wszystko musi być rotowe do chwili, w któ 
rej wybije decydująca godzina. Zostawiamy 
was na terenie Rosti! Nie cędziecie otrzymy- 
wać żadnych instrukcji do czasu kiedy oj- 
czyzna będzie gotowa do zadania swym wTo- 
gom ostateczneg » ciosu. Będziecie działać ša- 
mi ji na własną odpowiedzialność. Waszym za- 
daniem, powtarzam, będzie przygotowanie 
terenu dla prac przyszłego kierownictwa na- 


dykacji Wilhelma I” i wybuchu rewolucji w {szego wywiadu, Jestem już stary — jesteście 


Niemczech. Nie mogłem zrozumieć, co miała 
oznaczać ta dziwna scena dekorowania mnie 
ordetem nieistniejącego już imperium, Praw- 
dopodobnie, Brincker odgadł moje myśli. 
Uśmiech przebiegł po jego twarzy. Popatrzył 
na mnie i rzekł poważnym, cichym głosem: 

— Rozumiem wasze zdziwienie ,kapitanie 
Speierze! Wiem Że nie układa się w waszej 
głowie nasza porażka z moją wizytą u was. 
Ale słuchajcie uważnie, a wiedy zrozumiecie 
wiele rzeczy. Przyjechałem tu specjalnie, aby 
poinformować was o wszystkim i określić ści- 
śle nówe wasze zadanie. Jednocześnie, przy- 
wiozłem z sobą realny dowód, że nasza oj- 
czyzna. dobrze pamięta o swoich zagłużonych 
synach! 

Na chwilę capanowała cisza, Patrzyłem jek 
zaczarowany w wojskową twarz radcy. 

— Kapitanie Harme Speierze! — pierwszy 
naruszył ciszę Brinckner=-przeżywamy burz- 
liwe i smutne czasy, Nie boimy się przyznać 
do porażki, Ale jest to tylko czasowe niepo- 
wodzenie! Niemcy żyją i żyć będą! Nikt nie 
osiada takiej siły, aby życie to przekreślić! 
Musimy po prostu vrzeczekać te nieprzychyl. 
ne dla nas czasy. Ale ani nasza armia, ani 
tymbardziej nasz wywiad nie przestaną ista 


d połowę prawie młodszy ode mnie. Nie zo- 
baczycie mnie już enyba nigdy w życiu, ale 
po upływie jakiegoś czasu zjawi się u was 
nowy wysłannik władz centrzlinych i jemu 
i będziecie musieli złożyć sprawozdanie z tego, 
coście w ciągu tych lat uczynili Pamiętajcie, 
į Speierze, iż pozostajecie nadal na posterun- 
ku i musicie wytrwać aż do chwili otrzyma- 
nia nowych rozkazów. Tu, w głębi Rosji przy” 
gotowuje się wraz z całym narodem niemiec- 
kim ostateczne zwycięstwo naszej ojczyzny 
inad wszystkimi jej wrogami! Tu umacniacie 
właśnie grunt do. triumfalnego marszu na- 
szych żołnierzy! W jaki sposób to uczynicie — 
jest waszą rzeczą. sestęście wszak odpowie- 
dzialnym oficerem raszego wywiadu! 
Słuchałem słów Brincknera, wpatrzony w 
jego oczy, żarzące się niesamowitym, niemal 
fanatycznym ogniem. Mocno ściskał mi ramię, 
a jego chude, kościste oalce, jak pazury dra- 
pieżnika wpiły się w moją rękę. Wreszcie, 
nieco ochłonąwszy, radca powiedział bardziej 
służbowym 1 oficjalnym głosem: 
| — Musicie, kapitanie, zakonspirować się 
jeszcze bardziej, niż dotychczas. Radzę wam 
fspttścić stolicę i przenieść się do jakiegoś 
małego miasteczka w pobliżu granic Rosji 


Będziecie musieli wzrosnąć w nowe, powsta 
jące w Rosji życie. Przyjdzie czas, kiedy ta- 
kie „zakorzenienie się" naszych agentów 
przyspieszy ostateczne zwycięstwo Niemiec. 
Będziecie prowadzili spokojny tryb życia w 
oczekiwaniu dalszych 'nstrukcji Czyście mnie 
dobrze zrozumieli? 

Skinąłem w milczeniu głową. Istotnie, gło- 
wa radcy Brincknera wyjaśniły mi w pełni 
moje nowe zadanie. Rozmowa nasza byłą 
skończona. Nazajutrz o świcie Brinckner opu. 
ścił mieszkanie. Gdzie się udał stary kierow= 
nik wywiadu niemieckiego, nie wiem. Żegna- 
jąc się ze mną, powiedział mi jeszcze raz zna- 
czącym tonem: 

— Polegam na was I ufam wam, kapitanie! 
Pamiętajcie o moich słowach, Czekajcie cierp- 
liwie na dalsze rozkazy! 

Wkrótce przeniosłem się do zacisznego Za- 
reczańska, Niedługo przed samym wyjazdem 
żona moja nagle zachorowała na grypę. W 
Petersburgu trudno było wtedy o lekarstwa 
i należytą pomoc lekarską. Żona zmarła i to 
rozwiązało mi całkowicie ręce. Przeniosłem 
się z córką do miasteczka i rozpocząłem no- 
we życie, Córka wyszła za mąż i po pierw- 
szym porodzie również zmarła na tyfus. Po- 
zostałem sam z małe wnuczką... 

Stary szpieg na chwilę zamyślił się. Z tej 
przerwy skorzystał Płotnikow, który zadał mu 
lakoniczne pytanie: 

— Dlaczego pan zabił swoją wnuczkę? 

Szarapow zadrżął i opuścił głowę. Gdy pod. 
niósł na chwilę oczy młody sędzia fledczy 
przeraził się, mimo woli tragicznym i niesa- 
rowitym wyrazem jego twarzy, Nie patrząc 
na Płotnikowa, Szarapow rzekł cichym, przej- 
mującym głosem: Š 

(D. c. n.). 
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12 tys. dzieci na kolonie 
Wyjazdy rozpoczną się 29 b.m. 


Dnia 20 bm. rozpoczynają się wyjazdy dzie- 
ci na wczasy letnie, zorganizowane przez To- 
warzys.wo Kolonii i Półkolonii, z których w 
tym roku skorzysta około 12 tys. młodzieży, 

„Ww. trosce o to, aby dzieciom zapewnić jak 
najstaranniejszą opiekę, zorganizowany został 
przez Komisję Wczasów kurs dla kierowników 
kolonii, który przeszkolił ponad 600 kandyqa- 
tów, składających się w przeważającej ilości 
ze studentów nauczycieli. Podczas trwania kur- 
su kandydaci otrzymali szczeqółowe wskazów= 
ki, tyczące. się ich przyszłych zajęć, istnieje 
więc pewność, że wypełnią oni należycie swe 
obowiązki. 


Zap sy kaniydatów do zawodu 
nauzzyc.elskiego 

Dyrekcja Państwowego Ośrodka Zakładów 
Kształcenia Nauczycieli w Łodzi, przy ul. Bo- 
cznej 6 niniejszym zawiadamia, że w dniach 
od 22 — 30 czerca 1948 r. przeprowadzane 
będą zapisy na rok szk, 1948-49 kandydatów 
do zawodu nauczycielskiego. 

Do klasy pierwszej 4-ọ letniego Liceum 
Pedagogicznego przyjmowani będą kandyda- 
ci (kandydatki) z ukończoną VII klasą Szkoły 
podstawowej w wieku od 14 do 18 lat życia. 
Do klasy pierwszej 2-u letnich Pedagogicz- 
nych Kursów dla Dorosłych kandydaci (kan- 
dydatki) posiadający świadectwo ukończenia 
czteroletniego gimnazjum ozólnokształcącego 
lub równoważne*oraz ukończony dwudziesty 
tok życia. 

Ponadto przyjmowane będą zapisy kandy- 
datów (kandydatek) na 5-cio miesięczny Pań- 
stwowy Kurs Nauczycielski. Kandydaci po- 
siadać muszą świadectwo ukończenia liceum 
ogólnokształcącego lub zawodowego oraz u- 
kończony 18-ty rok życia 

Przy Ośrodku istnieje internat. Młodzież 
niezamożna a robiąca postępy w nauce ko- 
rzystać będzie ze stypend ów 


ZMIANA GODZIN URZĘDOWANIA 
W URZĘDACH POCZTOWYCH 


Z-dniem 15 czerwca b.r. w urzędach pocz- 
towych 
Łódź 8 ul. Piotrkowska 6 
Łódź 9 „ Zgierską 95 
Łódź 10 „ Moniuszki 4 
Łódź 11 „ Piotrkowska 135 
w działach: sprzedaży znaczków i druków płat- 
nych, przyjmowania: paczek i listów ,poleca- 
nych oraz w działach załatwiających czynności 
z zakresu telekomunikacji. Dytekcja Okręgu 
P. i T. zaprowadziła godziny ureędowania od 
8—20 bez przerwy. 
Obecnie więc Wielka Łódź będzie posiadała 
9 urzędów pocztowych czynnych 12 qodzin. 
Przypominamy jednocześnie, iż do tej pory 
na terenie Łodzi po 12 godz. na dóbę czynne 
były następujące urzędy pocztowe: 
Rejonowy Urząd Telefoniczo-Te!legraficzny 
— całą dobę 
Łódź 1 ul. Daszyńskiego 38 
Łódź 2 Dworzec Kaliski 
Łódź 4 ul. Zachodnia 67 
Łódź 7 ul. Nowozarzewska 6-8. 


WALNE ZEBRANIE LIGI MORSKIEJ 


Dnia 15 czerwca br. odbędzie się w lokalu 
Ligi Morskiej w Łodzi przy Al. Kościuszki 85 
(I pietro) w pierwszym terminie o godz. 18-ej 


„w drugim terminie o godz. 19-tej WALNE ZE- 


BRANIE członków Oddziału I Ligi Morskiej w 
Łodzi. 


UWAGA, MATURZYŚCI 


oraz wszyscy nowo-wstępujący na Wyższe 
Uczelnie! 


Akademicki Komitet Jedności Demokra- 
tycznej j Bratnia Pomoc Stud. U. Ł. organi- 
zują zebranie informacyjne w sprawie warun- 
ków przyjęć na wyższe uczelnie terenu Łodzi. 

Zebranie odbędzie się w dniu 19 czerwca 
(sobota), o godz. 17-ej w auli uniwersyteckis), 
ul. Narutowicza 68, 


UWAGA, KANDYDACI 
NA WYŻSZE UCZELNIE 


Biuro informacji dla kandydatów na Wyż- 
sze Uczelnie w Łodzi, zorganizowane przez 
SAKJD, mieści sie w lokalu AZWM „Życie“ 
ul. Piotrkowska 48 j jest czynne codziennie 
w godz. 19—20, (telefon 221-28). 


WIECZÓR DYSKUSYJNY 


Zarząd "Koła Medvków U. Ł. organizuje 
w poniedziałek. dnia 14 6, 48 r, e godz. 19-ej 
w sali przy ul. Narutowicza 60 „Wieczór 
dyskusyjny" na temat projektu reformy stu- 
diów lekarskich. 


Ze smortu 


Nr 162 


Kupczak mistrzem Polski 


Łodzianin Bek wyeliminowany w półfn2!2 


Na torze „Cracovii odbyły się zawody ko-. dzień w karićrze rasowego sprintera odgrywa , 


larskie torowe o mistrzostwo Polski. Najwięk? 
szą niespodzianką było wyeliminowanie do- 
tychczasowego mistrza Polski, Beka (ŁKS — 
Łódź) z finałów. 

Bek przegrał w biegu półfinałowym © 
ćwierć koła z Musiałem (Kraków). Bieg finalo- 
wy zakończył się zwycięstwem Kupczaka — 
Garbarnia. » z 

W walce:o trzecie i czwarte miejsce zwycię 
żył Bek przed Włodarczykiem, ustanawiając 
najlepszy wynik dnia, 12,9 sek. 

* 


niedzielę, omawiając torowe „mistrzostwa 
Polski,ł przygołowywaliśmy Czytelników 
na ewentualną niespodziankę. Pisaliśmy, że 


Wa rimga w EPozmomów 


kolosalnie wielką rolę, jak również znajo- 
mość foru, oraz publiczność, ale ani przez 
Chwilę nie przypuszczaliśmy, aby zeszłorocz: 


ny mistrz Polski, Jerzy Bek, mógł znaleźć sie | 


dalej, niż na drugim miejscu zd Kupczakiem 


Tymczasem tegoroczne mistrzostwa przy- 
niosły nam większą niespodziankę, Bek zasta: 
już wyeliminowany w półfinale i z Kupcza* 
kiem wcalę się nie spotkał, Zwycięzcą Beka 
był krakowianin Musiał, zawodnik młody, 
który dopiero, w ubiegłym sezonie zaczął da- 


"wać znać o sobie i którego niedawno ogląda- 


liśmy na »torze helenowskim. r 
W finale Kupczak miał więc zadanie ułat- 


Kasperczak remisuje z Liedtkem 


Rozegrane w Poznaniu spotkanie bokserskie 


pierowej Sobkiewicz (P) zremisował z Mandel- 


między Wartą a reprezentacją miasta, zakoń- skim (W); (w muszej Kasperczak (P) zremiso- 


czyło się w pełni zasłużonym zwycięstwem 
odmłodzonej drużyny Warty w stosunku 1046. 

Sensacją był remis mistrza Polski, Kasper: 
czaka z Liedtkem (Warta). 
wyraźnie zmęczony po“ niedawno stoczonych 
walkach. Niemniej jednak Liedtke bardzo do» 
brze rozwiązał spotkanie taktycznie, będąc w 
defensywie przytomnie kontrował, a pod ko: 
niec trzeciej rundy uzyskał wyraźną prze- 
wagę. 

Wyniki poszczególnych walk; w wadze pæ 


í 


$ 


wał z Liedtkem (W); w koguciej Gensler (P) 
zremisował z Biskupskim (W), w piórkowel 
Panke (P) zremisował z Szymańskim (W); w 


Mistrz Polski by! lekkiej Kaźmierczak (P) zwyciężył na punkty 


Ratajczaka (Wg w półśredniej Tomaszewsk! 
(P) przegrał na punkty z Szkudłarkiem (W); 
w średniej Zbytek (P) przegrał na punkty z A- 
damskim, w półciężkiej Ratyński (P) przegrai 
na punkty z Frankiem (W). 

Zawodom przyglądało się ponad 3000 wi- 
dzów, 


przez Musiała 


Ba 


CAAS, 


| 


LIE 


9365 


KUPCZAK 


wione. Musiała pokonał bez większego trudu, 
znał go przecież na wylot. Nie wiadomo jed- 
nąk, jak by się zakończył jego pojedynek 2 
Bekiem, Ostatnie jego porażki z łodzianinem 
mogłyby deprymująco wpłynąć na niego w 
decydującej rozgrywce 1 zaważyć na losach 
koszulki z białym orłem, coż kiedy do tej roz- 
grywki nie doszło a wszystkiemu jest winieu 
— Musiał. Nie mamy jednak do niego żad: 
nego żalu. Przeciwnie, cieszymy się, że ma 
widnokręgu naszego kolarstwa torowego za: 
czynają pojawiać się nowi zawodnicy i to już 


tacy, którzy potrafią w końcem zagrozić Be- 
kowi i Kupczakowi. 


Łódź zwycięża Poznań 3:0 


ale gra naszej reprezentacji zawiodła 


W związku-z „Dniem 
PZPN-u" w dniu wczo: 
rajszym odbyłsię mecz 
piłkarski Poznań — 
Łódź. 

Składy obu zespo- 
łów przedstawiały się 
następująco; 

ŁÓDŹ: 

Szcznrzyński,  Włodar- 
czyk, Jędrzejczak, Sza: 
liński, Urban, Miller 
Hogendorf, Baran, Cr 
chocki, Patkolo, Marci: 
niak. 

POZNAŃ: 
Krystkowiak, Słomiak 
Anioła I, Słoma, Tar- 
ka, Każmierczak, Polka, Anioła I, Czapczyk 
Chudziak, Smólski. 


— PIERWSZE MINUTY 


Już pierwsze minuty zawodów przynoszą 
interesujące momenty obustronne. Łódź ma 
więcej z gry, brak jednak napastnikom 'wy- 
kończenia, W'12 minucie za rękę obrońcy 
gości — rzut wolny strzela Patkolo silnie w 
ręce bramkarzowi.. W 16 minucie prowadze- 
nie dla Łodzi zdobywa Hogendorf, etrzelejąc 
nieuchronnie w lewy róg siatki. Gra mrm ogó: 
staje się mało ciekawa, poziom niezbyt wy: 
soki, W 21 minucie marnuje dogodną pozy- 
cję Cichocki, strzelając wybiegającemu bram- 
karzowi Poznania. W 22-ej minucie strzał 
Marciniaka omal nie przynosi bramki dla Ło: 
dzi. Krystkowiak wybija piłkę na aut, ale sẹ 
dzia nie dyktuje rzutu rożnego. W ogóle kil- 
kakrotnie arbiter popełnia błędy. W 30 minu- 


cie Patkolo, znajdując się sam przed bramką 
Poznania, strzela w ostatniej sekundzie w 
aut Na 7 minut przed przerwą Hogendori 
strzela w słupek. 


PO ZMIANIE STRON 


Po zmianie stron eytuacja nie uległa zmie- 
nie. Publiczność domaga się Łącza zamiasł 
Patkoli, który zawodzi pod każdym wzglę: 
dem, Następuje zmiana, jednak Łącz.. zastę: 
puje Marciniaka, który powinien być zamie- 
niony. W 14 minucie Patkolo znów... sparło- 
KŁ W minutę potem przytomnie bronił Szczu 
rzyński pod bramką Łodzi, 


W 20 minucie słupek ratyje Poznań od w 
traty bramki. Przewaga Łodzi przynosi jej w 
22-ej minucie drugą bramkę, strzeloną przez 
Barana (główka). W chwilę potem Baran zda- 
lekiego strzału przenosi, W 25 minucie ten 
sam zawodnik robi to samo. Patkolo wzoruje 
się na swym koledze klubowym. W 29 minu- 
cie Baran podwyższa wynik do 3:0 dlą Łodz:. 
Gospodarze w dalszym, ciągu _ pombardują — 
Baran dwukrotnie przenosi. W 39 minucie Ho; 
gendorf wolny strzela na aut a potem bram” 
karzowi w ręce. Poznań dąży dó uzyskania 
honorowej bramki, lecz bezskutecznie 


ŁÓDŹ POMIMO ZWYCIĘSTWA — 
ROZCZAROWAŁA 


Łódź pomimo zwycięstwa na ogół ruzcza* 
rowała. Tyczy się to lini! ataku, choć i pomoc 
oraz obrona grała gorzej niż w czwartek % 
z Warszawą. Naszym zdaniem, należało zmie- 
nić Patkolę, a nie Marciniaka. Cichocki nie 
był rozumiany przez swych kolegów. Baran 
najwięcej pracował z Hoqóndorfem. 


Popławska mistrzynią Polski w tenisie 


W finale gry poedyńczej panów graią Skonecki i Kończak 


SZCZECIN (obsł. wł.) 


stępujące wyniki; Skonecki — 


Olejniszyn 6:4, 6:4, 6:0, Koń: 
czak — Bełdowski 6:2, 6:4, 0:3 
Gra podwójna panów:  Hebda 


Olejniszyn — Buchalik, Rych 
ter 6:1, 6:2, 6:0, Kończak, Nie 
strój — Korneluk, Mrokowsk: 
6:4, 2:6, 6:1, 6:2, Skonecki, Tłoczyński — Beł- 
dowski, Olszewski 6:2. 7:5. 6:4. - 

W. spotkaniach półfinałowych:  Kończak 
Niestrój — Hebda, Olejniszyn 6:4 6:2, 6:1, 
Skonecki, Tłoczyński — Bratek, Chyłkowsk: 
4:6. 10:8. 6:2 6:3. 


Co usłyszymy przez radio 


Program na poniedziałek 14 czerwca 1948 roku | J. Pawlaka. 1745 Przegląd tygodnia. 18.00 Re- 


12.04 Dziennik. 
12.45 Odpowiedzi na listy. 13.00 Muzyka rj 
rywkowa. 13:40 „Adam Asnyk" — odczw: | 
maturzystów, 13.55 Muzyka poważna z olv 


14.30 (E) Z dzisiejszej pracy. 14.35 (Ł) Muzy | hd melodii 
1505 (Ł) Komunikaty | 
15.10 (Ł) Wielka wiązanka melodij, filmowych | 
progr. lok. na ivtro, 


ka obiadowa (płyty): 


rewiowych i operetkowych (płyty). 15.30. Po- 
gadanka dla dzieci starszych. 15.45 Kwadrans 


12.25 Pieśni J. Brahmsa ! 


naftaż z polska-czeskich spœkań, 18.10 Kon- 
stt, 18.45 Kwadrans prozy. 19.00 (Ł) „Tu mó- 

rabotnicza Łódź". 19.10 (Ł) Arie operowe. 
"a „Zaklęty dwór". 19.45 Dziennik. 20.45 
do melodii" — Koncert z Pragi 
Czeskiej. 21.45 Muzyka taneczna (płyty). 22.45 
[Ł) Koncórt życzeń (cz. 22.58 =) Omów 
23.00 Ostatnie wiadom 


dziennika radiowego. 23.10 Muzyka taneczna 


lekkiej muzyki (płyty), 1600 Dziennik. 1630| (płyty). 23.20 Progr. na dzień następny. 23.30 
„W wiosennym nastroju”. 17.00 „Święto Mło- | (Ł) Koncert życzeń (cz. ID. 23.59 (É) Zaknń%- 


dzieży - Pomorskiej“, 


S 


s 


17.15 Recital organowy ' czenie audycji i Hymn, 


— Spot,’ 
kania półfinałowe w grze poje- | Bleńska, 
dyńczej pańów przyniosły na-; Hebda — małż. Tłoczyńscy 6:0, 6:2, Popław: 


Bełdowski — 
Jędrzejowska 


Gry mieszane: Rudowska, 
Korneluk 6:2, 6:3, 


ska, Bratek — Rudowska, Bełdowski 6:2, 5:7. 
6:4. 

W finale gry mieszanej;  Jędrzejowska, 
Fiebda — Popławska, Bratek 4:6, 6:0, 6:1. 

W finale gry pojedyńczej pań Popławska 
zwyciężyła niespodziewanie Rudowską w sto: 
sunku 6:2, 2:6, 6:2. 


|| pu rozlosowańy zostanie 


| Poznań grał bez wyrazu. Krystkowiak za 
to miał dużo szczęścia, poza tym bronił przy- 
tomnie: 
Zawody prowadził słabo p- Walczak. Pu- 
bliczności około 7 tysięcy. 


Dzisiejsze imprezy 
| a NN 


„Musiał zwyciesca Beka 
startue dziś w Helenowie 


Dziśjaj na torze w He 
ienowie odbędą się wy- 
ścigi kolarskie z udziałem 
zawodników Warszawy, 
Krakowa, Wrocławia i 
Łodzi. Imprezę organizuje 
klub sportowy Partyzant. 
a Ze stolicy startować bę 
pE (L= dą: Napierała,  Kudert, 
Kapiak, Siemiński, Wrzesiński i Starzyński. 
Kraków reprezentowany będzie przez Musiała 
i Słoninę. Wrocław przysyła Janika i Janic- 
kiego. Z łodzian w wyścigu tym udział wes 
zmą: Bek, Czyż, Gabrych, Leśkiewicz, Pietra- 
szewski, Sałyga, Grzelak ! Wojcieszek, Wy- 
ścig odbędzie się parami na dystansie 125 o: 
krążeń toru. Wśród posiadaczy biletów wstę: 
rower turystyczny: 
Nabywcy biletów winni zachować je do koń- 
ca wyścigów, 


Kraków — M. Ostrawa 4:2 


W Krakowie rozegrany został wczoraj 
mecz piłkarski pomiędzy reprezetnacjami Mo- 
rawskiej Ostrawy i Krakowa. Zwycięstwo 4:2 
(2:1) odniosła jedenastka Krakowa. 

Z ringów Stolicy 


Łódź — Lublin 3:1 


Wczoraj w Lublinie druga reprezentacjł 
Łodzi pokonała reprezentację Lublina 3:1 (1:1). 

Bramki dla Łodzi zdobyli: Janeczek, Koe 
czewski i Decka. Widzów 4 tysiące. 


Sląsk — Praga 2:2 
W Zabrzu reprezentacja Śląska: zremiso- 
wała z reprezentacją Pragi czeskiej 2:2, 
Bramki dla Śląska zdobyli: Pytel i Kulig. 
Widzów 10 tysięcy. 


„łkkeloszeć graią 


. Warszawa 


Zawody sędziów piłkarskich Warszawy i 
Łodzi ząkończyły się wynikiem remisowym 
2:2, Gośtge grali b. ładnie po przerwie. Bram- 
ki dla: Warszawy uzyskali: Bruśkiewicz i No- 
waąkowski, strzelcami dla Łodzi byli: Kowa: 
lewski i Spychalski, Zaznaczyć należy, że Poł 


Wa haisku w Pabionicach 


Reprezentacja Toma 


W Pabianicach odbył się mecz m'ędzymia- 


a Cadi m 
- Łodź 2:2 
> © 
godziński przestrzelił rzut karny. . 
Zawody prowadził wzorowo p. mgr. Birta. 
Był to jubileusz prowadzenia 300-qgo meczu 


przez łego arbitra, W roku bieżącym pozā 
tym przypada 25-lecie pracy sportowel Db. Birv. 


szowa zwycięża 4:1 


Wątróbski i B'ąłsowski Honorowy punkt dle 


stowy Pabianice — Tomaszów. Gospodarze] pabianiczan strzelił Kurowski. 


wystąpili w osłabionym składzie. Atak zawo- 
dził etrzałowo. Goście grali skutecznie. Bram: 
ki dla Tomaszowa uzyskali: Wedrak, Nowak, 


Publiczności zebrało się około 3.000. Za. 
wodv prowadził dobrze p. Winiarsb 


